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„Czuwać to strzec 

wszelkiego dobra”. 

Jan Paweł II 
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60 rocznica 

wybuchu 
KRY Powstania 

1944 - 2004 Warszawskiego 

Z tej okazji odbyły się Zloty 
Związku Harcerstwa Polskiego poza granicami 

Kraju — „Szare Szeregi” 

Związku Harcerstwa Rzeczypospolitej: 
Organizacji Harcerek — „Bądź Gotów” 

Organizacji Harcerzy — III Narodowy Zlot Harcerzy 

Do uczestników tych Zlotów zostało skierowane pismo ze 
Stolicy Apostolskiej na ręce Krajowego Duszpasterza Har- 
cerek i Harcerzy. 

SEKRETARIAT STANU | Watykan, 26 lipca 2004 r. 

SEKCJA PIERWSZA — SPRAWY OGOLNE 

Ekscelencjo 
Czcigodny Księże Arcybiskupie, 

Jego Swiątobliwość Jan Paweł II poinformowany o Narodowym 
i Polonijnym Zlocie Harcerek i Harcerzy, który odbywa się w Warsza- 
wie dla uczczenia 60. rocznicy wybuchu Powstania Warszawskiego, 
przesyła na ręce Księdza Arcybiskupa dla wszystkich Uczestników 
modlitewnej zadumy i okolicznościowych spotkań słowo pozdro- 
wienia i wyrazy duchowej łączności. 

Upamiętnienie Powstania, jednego z najbardziej doniosłych zry- 
wów patriotycznych w historii Polski — okupionego tak wielką ofiarą 
jego uczestników, w tym tysięcy harcerzy i harcerek z Szarych Sze- 
regów, poprzez Zlot harcerzy polskich z różnych stron Świata, ze 
Wschodu i Zachodu — ma swoje wymowne znaczenie. 

Ofiara życia i krwi złożona za Ojczyznę przez bohaterską mło- 
dzież Polski stała się posiewem, który po dziesięcioleciach oczeki- 
wań wydał bezcenne owoce, będące istotą idei Powstania: wolność, 
niepodległość i suwerenność umiłowanej Ojczyzny. 

Ojciec Swięty całym sercem jednoczy się z mieszkańcami War- 
szawy. Miasta Niezłomnego, ze wszystkimi Rodakami i harcerzami, 
którzy obchodzą uroczyście wspomnienie tamtych dramatycznych 
dni. Modli się za poległych w Powstaniu, za tych, którzy wówczas, 
nie zważając na swój młody wiek, często jeszcze dziecięcy, nie pa- 
trząc na perspektywę życia, stojącą przed nimi, szli na barykady 
w imię osobistej i wspólnej wolności. 

XXII Pielgrzymka Harcerska na Jasną Górę 
10-12 września 2004 roku 

„Naśladować Chrystusa” 

Druhny i Druhowie! 
Serdecznie zapraszam do udziału w XXII Pielgrzymce Harcer- 
skiej na Jasną Górę. Będzie to okazja do modlitewnej wdzięcz- 
ności za Zloty w 60. rocznicę Powstania Warszawskiego, a także 
do zamknięcia obchodów 15-lecia ZHR. 

Szczęść Boże! Czuwaj! 

ks. hm. Tomasz Kościelny HR 
Kapelan Naczelny 

  

Za wstawiennictwem Błogosławionego Księdza phm. Stefana 
Wincentego Frelichowskiego, Patrona harcerzy, Jego Swiątobliwość 
wyprasza dla Uczestników zlotu obfitość Bożych darów. Życzy, aby miłość 
Boga i Ojczyzny, hart ducha i wierność harcerskim ideałom były zawsze 
żywe w sercach polskiej młodzieży. Niech w tym względzie dla wszyst- 
kich harcerzy na zawsze pozostaną przykładem najlepsi Synowie i Córki 
bohaterskiej Warszawy, którzy 60 lat temu złożyli ofiarę swego życia, 
w nadziei, że ich cierpienie, poświęcenie i przelana krew będą fundamen- 
tem wyzwolenia Stolicy i odzyskania pełnej niepodległości Ojczyzny. 

Ojciec Swięty życzy także, aby harcerzom — tym w Polsce i tym 
żyjącym poza krajem — nigdy nie zabrakło jedności w działaniu i reali- 
zacji ideałów codziennego życia, które wyrażają się we wzniosłym za- 
wołaniu: Czuwaj! Uwrażliwiając serca na wszystko co dobre, piękne 
i szlachetne, stańcie na szańcach współczesnego Świata, by bronić 
wartości, za które wasi koledzy z Szarych Szeregów oddali życie. 

Wielkiej Rodzinie Harcerskiej z jej Władzami na czele, a szcze- 
gólnie Organizatorom Zlotu oraz wszystkim harcerzom, harcerkom, 
zuchom i wędrownikom, Ojciec Swięty udziela z serca swego Apo- 
stolskiego Błogosławieństwa. 

Mons. Gabriele Caccia, 
A Asesor 

Jego Ekscelencja Ks. Arcybiskup Sławoj Leszek GŁÓDZ 
Arcybiskup Polowy Wojska Polskiego 
ul. Długa 13/15, 00-911 Warszawa, POLONIA  



Program XXII Pielgrzymki Harcerskiej 

na Jasną Górę 10-12.09.2004 roku 
Hasło pielgrzymki: „Naśladować Chrystusa” 

Piątek — 10 września 2004 

19.00 — apel rozpoczynający pielgrzymkę pod pomnikiem 

21.00 — Apel Jasnogórski w ' Kapl cy Cudownego Obrazu 
Matki Bożej 

Sobota - 11 września 2004 
7.00 — pobudka (modlitwy w bazach) 
9.00 — Eucharystia w Kaplicy Cudownego Obrazu Matki 

Bożej 
10.00 — apel pod pomnikiem Stefana Kardynała Wys: 

skiego 

10.20 — program dla grup: harcerskich, wędrowniczych, in- 
struktorskich, kapelanów i duszpasterzy 
* harcerki — 
GKH-ek 
* harcerze — 
GKH-rzy 
+ wędrowniczki i wędrownicy — gra opracowana 

i prowadzona przez Salezjański Ruch Programowo- 
-Metodyczny „Dęby” 

* instruktorki/instruktorzy w stopniu przewodników/ek 
1 p.o. drużynowych) gra opracowana 
i prowadzona przez Harcerskie Kręgi Kleryt 
* kapelani, duszpasterze, instruktorki/instruktorzy 
(hm. i phm.) — dyskusja panelowa: Model duszpaster- 
stwa w ZHR po15 latach działania Związku — 
EZ o Naczelny ks. hm. Tomasz Kościelny 

gra opracowana i prowadzona przi 

gra opracowana i prowadzona przez 

zewódnie ącego ZHR, hm. Kazimie 

15.00 — blok z: dotyczący „Dnia Papieskiego” 
(kaplica Św. Jó zefaj 

+ 15.00 — spotkanie plenarne dotyczące „Dnia 
Papieskiego” 
* 16.00 — spotkanie z przedstawicielami Fundacji 
„Dzieło Nowego T lecia” JE Księdzem Arc 

biskupem Tadeuszem Gocłowskim i ks. J. Drob 

* 16.30 — koncert 
* 17.30 — spotkanie pelnomocników diecezja 

17.30 Ea wienie ewangelizacyjne w kaplicy 
św. Józefa 

19. 00 - kolacja 

DAD 2 

21. '30- 2, 00 — czuwanie modlitewne w Bazylice, 
ja do sakramentu pokuty 

* o północy Pasterka celebrowana przez kapelanów i 
neoprezbiterów w Bazylice 

Niedziela — 12 września 2004 
7.00 — modlitwa poranna w bazach 

* sprzątanie baz 
9.30 — apel na zakończenie pielgrzymki pod pomnikiem 

Stefana Kardynała Wyszyńskiego 

z kombatan- 
ię o godz. 11.00. 

Chętnych zapraszamy do udziału we M: 
tami na wałach jasnogórskich, która odbę: 

Jawor 

Zespół redakcyjny 
ks. hm. Zbigniew Formella 

lm. Andrzej Glass 
lim. Wojciech Hausner 

ks, hm. Andrzej Jaworski (redaktor naczelny) 
phm. Pawel Kaszuba 

ks. hm. Krzysztof Bojko 
im. Jerzy Komorowski 

Stali korespondenci 
ów. Tomasz Zieliński (2 KSH - SDB Łódź) 

plim. Marcin Motyka (AKK - Pallotyni Oltarzew) 
Paweł Michatczak (HKK — Kapucyni Kraków) 
ćw. Wojciech Leoniuk (HKK — WSD Gdańsk) 
wyw. Karol Darmas (AKK — WSD Opole) 
wyw. Filip Klepacki (HKK — SJ Kraków) 

ów. Marek Duda (HKK — WSD Przemyśli) 
ów. Mariusz Kożuchowski (HKK — Pijarzy Kraków) 

ów. Paweł Szymański (HKK — WSD Plock) 
pwd. Arkadiusz Kamiński (HKK — WSD Włoclawek) 

Krzysztof Nowak (HKK — WSD Sosnowiec) 
Elbląg, Radom, Wrocław, Ląd — vacat 

Adres do korespondencji 
ks. hm. Andrzej Jaworski 

Nowy Krzymów 9, 62-513 Krzymów 
e-mail: jaworGGvip.interia.pl 

Artykuły oraz informacje prosimy przesyłać 
pod adresem Redakcji. Najlepiej na skrzynkę 

e-mail: jaworGOvip.interia.pl 

Przygotowanie i druk 
Agencja Fotograficzno-Wydawnicza „Mazury” 

10-684 Olsztyn, ul. Wańkowicza 2A 
tel. (089) 542 70 44, fax 542 71 57 

e-mail: mazuryGiafwmazurycom.pl 

NZZASZZNĘŹ   

Na słowie harcerza polegaj jak na Zawiszy 

Komentarz do Prawa Harcerskiego — cz. III 

*, Człowiek ho- 
dotrzymywał 

zanował słowo 

rzucali „słów na wiat. 

noru to człowiek, któr, 

innych. 
punktem odniesienia 
zawieraniu ugody, przymierz 
Czym jest zatem honor? 

Samo słowo wywod 
skiego, w którym „honor 

„ Mówi się tu o pewnym rod 
„ zasadzającym się na CZE 

tki lub grupy i na 
jaki z tego tytułu odbiera się od innych. Po- 
jęcie honoru obecne j 
tknięciu się dwu płaszi 
i społecznej, subiektywnej i obi 

niu, jako dobro s] 

Jana XXIII Pe. 
pewną rolę społeczną. Z jednej strony może być cz 

ań trudnych, h Odwagi i zna zi 

  

pularny je aa. chwytanie J Ń ah nąć 

nąć. Ważny jest ten, kto ma władzę, posiada pieniądze, z: 
ne stanowisko. Ten, kto ma tylko słowa prawdy, pr 
traktowany poważnie. U: ię, iż za iódą | nawet jeże- 
li nie bardzo wiemy ta a 

się zaufaniem w: En h, to BO jalnak w naszej kulturze. 
neralnie na indywidualizmie jednostki, trudne staje si 

kogoś zaufaniem. Nielatwym staje się także zdobycie zaufania in- 
nych. Mnc w życiu polit, 
społecznym kształtują w ludziach postawę nieufno 
mówionego. Problem ten do również ob: 

iego, odwoluje si 
ze. ryce: 

s 
yłaszcza cnota wamóla się na b w zachowanej pamięci o Za- 

y. Jest nią dotrzymywanie danego słowa. Słowność ta była ro- 

  
Patrz artykuł 12 tejże Deklaracji. 

Por. Jan XXIII, Pacem in terris, 12. 

pojętego ho- 
noru. Pełne nazwi ego bohate 
brzmi: ły bowa herbu 
Sulima. Określenie „Czarny” wynikało 

prawdopodobnie z ciemnej karnacji cery 
i ciemnego koloru jego włosów. W tamtych 
czasach ba 
dla odróżnienia ludzi nadawano im przy- 
domki, pochodzące od wyglądu lub cech 
ów 2 Leszel r 

wat na 1 żółtym tle, 

mienie w czerwonym polu. 
za Czarny był synem Biernata z Gra- 

Dokładnej daty narodzin nie znamy. 
się jednak, że w okresie wojny 
zkiej Zawisza byl już 

WHRECERONENIEGH 
Bitwa pod Grunwaldem” Nieznana jest tal data jego małżeńs 

2 Barbarą, córką Piotra Rożena, herbu Gry 
Zbudował amek w Rożnowie i dał go Zaw 

ZA sięcy grzywien. Ponieważ dwaj synowi 
li w bitwie pod Warną w 1444 r., niektórzy przy 5 

stwo w latach 1410-1420, ADNE 

ietny dyplomata, a a Przcz to 
; ł: a z 

ji na ia Sobór w Konś ancji (1 114- 1418 M 
gdzie wsławił się, występując jako jeden z nielicznych obrońców 

/wy i osoby Jana Husa. W 1416 r., towarzyszył królowi Zygmun- 
w podróży do Aragonii, gdzie w Perpignano 

udział w turnieju, na którym pokonał słynnego Jana Ara- 
iego. W 1419 z ramienia Władysława Jagiełły był posłem do 

króla Zygmunta z prośbą o ręki wdowy po jego bracie, Wacła- 
ygmuncie, UE san w walki 

d 

niaj: 
z której został wkrótce uwolniony (p podobno za niezwykle wysokim 
okupem). W 1424 r., z okazji urot koronacyjnych czwartej 
żony Jagielly — Sonki — w Krakowie Zawisza wyprawił ucztę, w do- 

św. Jana, dla królów rzyms kiego, duńskie- 
ch, śląskich, Ludwika Bawarskiego i innych 

iu to rok 1428, gdy, 

e] Urków, Galani ąCc Saweót tego 

władcy polwalkipod Golabcem nad Dunajem, w dramatyczny: 
okolicznościach dostał się do tureckiej niewoli, w której, jak podaje Ę 

legenda, został zamordowany. P. 7 wiszy Czarnego 

munta, jako nac; Doo wód tejże wyprawy: 
Warto oddać tu głos i Janowi I 

opisującemu postawę ni lie tylko w tej bitw. 

w której pojmany z, c 

  

kim ten rzadki w sobie przymiot, że Ę w bitwie najśmiels: 
dzie najumiarko wal rozwagę. Godzien za swe 

skie dzieła nie moich sl ahych, ale i Homera samego po- 
cze fragment listu Zygmunta Luksemburczyka na-  



pisanego po śmie 
stwo straciło w Zaw 

wiatu wiadomo, najdzielniej- 
m wojownikiem i wielkim 

ny, ażeby zmarły ojciec 

Być człowiekiem, któremu mo 
na cnota w rodzinie, we wsz 

samym oddziały: 

|gijnego, kulturowego i polit ja, je: 
wręcz wymóg, aby być osobą prostolinijną, uczciwą, ear, itym 

Ten punkt prawa może pomóc w budowaniu szacunku wobec 
samego siebie, wiary w swoje siły i możliwoś 

  ków z pópalatjch 
stało się też powiedze enie: „Na nim ci jako na Zawiszy”, 
„Polegaj jak na Zawiszy”. 

Ten punkt Prawa harcer 
wiernoś 

. Pomaga bi 

ciami > k eruje, „dczego s 
  ke 

ks. hm. Zbigniew Formella 

  

Stanisław Sedlaczek 
— sylwetka harcmistrza' 

Okruchy dobrego życia (1) 

Bogactwo wybitnych postaci, jakie 
znajdziemy w dziejach ruchu harcer- 

łym materialem 

spojrzy! my na 

ósł prac 
elką moc wew- 

ypływającą z glębokiej wiary 
, a dalej lojalność wobec de- 

  tych, którzy w latach II 
tej osiągnęli poziom haremistrzowski 

i pełnili wysokie funkcje w ówczes- 
nym ZHĄ to dostrzeżemy, że model 

sylwetki harcmistrza współcześnie 
wypełnia zapotrzebowanie społeczne 
na postawy polityków; na pot awy lu- 

i służ nej, tak jak opisuje 
iaj społeczna nauka kościoła 

katolickiego. 

Urodzony 31 stycznia 1892 r. w Kołomyi 
:k należał do grupy w. 

nych instruktorów wywodzących się z 'har- 
cerstwa na Rusi, grupy doświadczonej 
„bestią” komunizmu i mającej w pełni ufor- 

aną adomość roli harc 
wau młodego pokoleni 

a jako redaktor 
r VII Lwowskiej Druży 

„azi a czlonek 

branych władz. Jego służ- 
Hharenia bob podchodził do swojej 
działalności — wypełniała kolejne możliwe 

i 
sząc znakomitą Szkolę Harcerz za; 

wowej, dla narodu, w Mi: 
nisterstwie Wyznań Religijnych i Oświece- 
nia Publicznego; odpowiadając na propozycję 
Prymasa Polski ks. Kardynała Augusta 
Hlonda w pracy dla centrali Katolic ich 

Związków Młodzieży w Poznaniu od 1935 
rzy tworzeniu formalnoprawny. 

podstaw funkcjonowania ZHP (statut, regu- 

Romana Bnińsi y Witolda Sawickie- 

go — będąc głęboko ideowym, wszczepiając 
wartości religijne do wychowania, prezen- 
tując zgodność postawy osobistej z działa 
nością publiczną, nie łą 
skiej ak 

odowego. 
Ideowa formac ja 

nienia Hai y 
afascynowany osobą mó. Eugeniusza a 
jeckiego. Z tamtego c; Ć 

należy duży wpływ konfliktu katolicy. 

nocześnie po stronie obywa elskiej i narodo- 
ej — a nie REAR — organi: - 

ż niemieckiej narodowej organizacji 
autowej. 

li na takim tle będziemy podej- 

mowali próbę opisu sylwetki harcmistrza 
  

  

ie 
nej, j ogoliepalaki j or rgan 
Byl Naczelnikiem Głównej Kwatery Męskiej, 

bitnym autorem podręczników wycho- 

ym ksbtuci | 'dagogic: 

nym, we współpracy z „Rocznikiem Peda- 
gogicznym” i pod wpływem Heleny Rad- 
lińskiej; 

* po 1931 r, kiedy nie było innych możli- 
jach z instruktorami. 

  ania harcerskiego, ym repre 
zentantem nurtu narodowego, a w 1939 r. 
wórcą i przywódcą drugiej, obok „Szarych 

1941 r. poniós imierć w obozie koncentra- 

cyjnym w Oświęcimiu. 
Z domu rodzinnego budowanego przez 

ojca — pioniera turystyki i taternictwa, spo- 

  
Zob. Ks. Marian Sedlaczek i Wanda Sedlaczek, Harcmistrz Rzeczpospolitej Stanisław Sedlaczek 31.01.1894 

Ciura, Pełnić slużbę Bogu i Polsce, Warszawa 1998. 

a jak nie mógł już ini 
z pracy na pierwszej linii. W przeciwieństwie 
do wielu. reprezentantów nurtu narodo- 
wego i 
Jędrzeja „ Witolda Staniszkisa, 

w tym opisie cztery ele- 

rę w Boga jako głęboki fundament 

ć osobistej postawy z gło- 

szonymi wartościami, w tym Prawem Har- 

cerskim; 

ne samokształcenie pedagogiczne; 
4) lojalność wobec władz Zwią 
W pełni uformowany harcmistrz 

odejściu z bezpośredniej pracy wychowaw- 
ałający na niwie publicznej jest naj- 

lepszą realizacją postulatu „szerzenia idei 
harcerskiej w społeczeństwie”. 

hm. Wojciech Hausner 

08.1941; Poznań 1991; Grzegorz 

SNEPNEPRN> 4 OWAOWECŁZ   

Sprawność „Patron” w rozwoju formacji duchowej 

harcerki harcerza — cz. III 

(Referat z Ogólnopolskiego Spotkania Harcerskiego 

28 lutego 2004 r. w Toruniu) 

Propozycje programowe dla Śro- 
dowisk opracowane w Hufcu 
„Gniazdo” im. bł. ks. phm. Win- 
centego Frelichowskiego 

Hufiec w latach 2001-2002 prowa- 
dził kampanię „Bohater” poświęconą 
bł. ks. phm. Wincentemu Stefanowi 
Frelichowskiemu. Przedstawiam róż 
norodne propozycje, LE zostały 
opracowane dla ha ealizo- 
wane w hufcu. Mam nadzieję, że te 
propozycje przydadzą się w innych 
środowiskach. 

dla harcerza, zastępu i drużyny oraz 

hufca. 

Propozycje dla harcerzy 
+ Sprawność Patron 
* Opieka nad ludźmi chorymi, s 

motnymi, „uwięzionymi” w domach 

swoim cierpieniem 

Propozycje dla zastępu i drużyny 
* Konkurs wiedzy o bł. Wincentym 

dla zastępów 
* Przedstawienie o bł. Wincentym — oparte na fragmentach 

książki o bł. Wincentym 

Gra — podchody, ukazująca ratowanie chor! w Dachau 

przez bł. Wincentego (do wykorzystania na zlocie hufca) 
+ Dzień Patronalny w drużynie — 23 lutego — Msza św. przy- 

gotowana pr. harcerzy 
. Wystawy wieczornice, kominki poświęcone bł. Wincentemu 

poświęcone bł. Wincentemu 
Dzień skupienia poświęcony bł. Wincentemu 

* Rajd drużyny do miejsc związanych z bł. Wincentym 
+ Udział drużyny w uroczystościach patronalnych w Toruniu 

Udział w Dniu Papieskim — ukazanie uroczystej beatyfika- 
cji w Toruniu we wszystkich środowiskach 
Katyńska Droga Krzyżowa — męczeństwo narodu polsk. 
go w drużynach w Wielki Post 
Dzień Patrona podczas obozów drużyn, gawędy na ogni- 
skach oraz zwiady związane z miejscami męczeństwa Na- 
rodu Polskiego — dni skupienia na obozach 
Odkrywanie miejsc przypominających męczeństwo Naro- 

du Polskiego — rajdy, zwiady, kroniki, opracowania, fotogra- 
fie, wideo 
Wystawienie wart w dniu 1 i 11 listopada w miejscach mę- 
czeństwa i na cmentarzach ofiar hitlerowskich i stalinow- 
skich 

* Udział drużyn w Dniach Katyńskich 
+ Spotkania z ludźmi, którzy przeżyli tragizm uwięzienia, 

yłki 

* Poznanie historii harcers 
świadczeń więziennych i obozowych 
— książki, wspomnienia np. Mury, 

* Kuźnice wędrownicze poświęcone 
problematyce męczeństwa w XX w. 

Propozycje dla hufca 

* Turniej zastępów o proporzec bł. 
Wincentego 

* Wystawa o bł. Wincentym przygo- 
towana przez drużyny podczas zlotu 

ji zdobywania 
sprawności w drużynach 

* Misterium poświęcone bł. Win- 
centemu pode: 
* Przedstawienie ilustri rujące Marty- 
WEZ Narodu Poli 
* Misterium Drogi Kr 

święcone bł. Wincentemu 

„Wicek” — poświęcony jego 
dzieciństwu, służbie harcerskiej 
w okresie szkoły. 
2. Dzień „Służba” — poświęcony 

ziałalności bł. Wincentego jako kleryka i instruktora harcer- 
skiego. 
3. Dzień „Bóg” — poświęcony posłudze kapłańskiej wśród 
dzieci, młodzieży i wiernych w Toruniu. 
4. Dzień „Ofiara” — poświęcony męczeństwie bł. Wincentego 
w obozach koncentracyjnych. 
* Rekolekcje Instruktorskie poświęcone bł. Wincentemu. 
* Wyprawa instruktorów i wędrowników do Dachau 
. Pielgrzymka instruktorów i harcerzy do Rzymu na poświę- 

* Coroczne zloty Hufca w Gross-Rosen — udział w uroczysto- 
iach upamiętniających Męczeństwo Narodu Polskiego na 

enie byłego Obozu Koncentracyjnego 
. Stala współpraca Hufca z Dyrekcją Muzeum Gross-Rosen, 

i i stowar kimi i związkami 
byłych więźniów obozów 

* Pielgrzymki do miejsc uświęconych męczeństwem Narodu 
Polskiego — Ponary, Lwów 

* Opublikowanie materiałów historycznych, ideowych i pro- 
gramowych poświęconych bł. Wincentemu 

* Turniej drużyn o miano Dri y Sztandarowej Hufca 
* Turniej św. Jerzego dla wszystkich drużyn hufc: 
* Popularyzacja Patrona w mass mediach — prasa, radio i te- 

lewizja 

* Kursy instruktorskie, kursy zastępowych, drużynowych, 
w których znajdzie się problematyka związana z osobą 
Patrona. 

  

ks. hm. Krzysztof Bojko 
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Harcerska Służba 

Pierwsze spotkanie młodych na 
polach lednickich koło Gniezna od- 
było się w 1997 r. i było odpowie- 
dzią na papieskie zawołanie: „Nie 
bój się pójść za Chrystusem”. Po- 

Lednica 2004 
  ność za prz: i ólnych 

służb wzięli na siebie: komendant Wło- 
dzimierz Siminiak, kapelan ks. Marek 
Jański, oboźny Jakub Rozmiarem, służba 
sanitarna Ewa Terakowska, służba po- 

  ą całego pr: 
cia jest poznański dominikanin oj- 
ciec Jan Góra, który wraz z Dusz- 
pasterstwem Akademickim tworzy 
wizję oprawy artystycznej i eucha- 
rystycznej dla obchodów Wigilii 
Zesłania Ducha Świętego. 

Z roku na rok coraz więcej instytucji 
podejmuje się pomocy przy organizacji te- 
go wielkiego religijnego przedsięwzięcia. 

ZHR od samego początku, to jest od 
1997 r., ściśle współpracuje nie tylko 
z Duszpasterstwem Akademickim, ale tak- 

że z Wojskiem Polskim, Policją, Pogoto- 
wiem Ratunkowym, Ratownictwem Me- 
dycznym i wieloma innymi instytucjami. 

Tematem tegorocznych obchodów 

Wigilii Zesłania Ducha Świętego był 
fragment Ewangelii według św. Jana: 
„Daj się złowić w sieć Chrystusa”. 
W wyplataniu wielkiej sieci, Śpiewach 
i tańcach oraz Mszy Św. uczestniczyło 
ok. 160 tys. młodych chrześcijan nie tyl- 
ko z Polski, ale także z Litwy i Ukrainy. 
Młodzież z Ukrainy przybyła wraz ze 
swym kardynałem Husarem. 

rządkowa Robert Kosiak, służba kwa- 
termistrzowska Wojciech Gapiński, 
służba kwatermistrzowska na Lednicy 
Jan Chełkowski, służba liturgiczna Fra- 

i, służba honorowa Szy- 
Paweł Noworolnik, służ- 

ba łączności Bartosz Firlik, przygoto- 
wanie zuchów: Agnieszka Czyżak, 
służba mediów Mateusz Nowakowski, 

szef biura Justyna Chudzińska i Ewa 
Barszcz. 

Głównymi zadaniami, jakie podjęto 
w tym roku to: 

* tworzenie zaplecza medycznego 

skiej — pr chorego do punktu 
pomocy sanitarnej. Patrol sanitarny 
udzielał pierwszej pomocy w następu- 
jących przypadkach: zatrzymania krą 
żenia i oddechu, padaczki, omdlenia, 
utraty przytomności, krwotoków — 
z nosa, z ran itp., odparzeń, odcisków, 

ataków astmy oskrzelowej, zadławie- 
nia, skręcenia, zwichnięcia, złamania, 
udaru cieplnego, oparzenia, ukąszenia 
owadów, cukrzycy, niedocukrzenia. 

Liczba harcerzy i harcerek pełniących 
w tym roku służbę sanitarną to ok. 150 
osób. 

Zadaniem służby porządkowej było 
dbanie o życie i bezpieczeństwo uczest- 
ników lednickiego spotkania młodych, 

a także utrzymanie porządku w naszym 
obozie. Sektorowi DAPOWIENIŃ za bez- 
  w postaci szpitala, 

transport rannych i chorych na no- 
szach, pomoc w nagłych, lecz niegroź- 
nych przypadkach medycznych 

ieczeństwo h ludzi 
i podległych harcerzy, wykonanie pole- 
ceń szefa służby porządkowej, postawę 

harcerską podległych harcerzy, prze-   * opieka nad uczestnikami w sekto- 
rze dla niepełnosprawnych 

* pomoc w utrzymaniu porządku w 
sektorach i utrzymanie drożności drt óg 

* oprawa i współorganizacja procesji 
* pełnienie warty przy relikwiach 

św. Wojciecha 
* czynne uczestnictwo w uroczystoś- 

ciach. 
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Od 1997 r. organizatorem Harcer- 
skiej Służby Lednica jest Okręg Wielko- 
polski Związku Harcerstwa Rzeczy- 
pospolitej. W tym roku odpowiedzial- 

Zadaniem służby sanitarnej było 
udzielanie pierwszej pomocy przedme- 
dycznej uczestnikom spotkania, a w 
przypadku udzielenia pomocy lekar- 

pustowość dróg przylegających do sek- 
tora, ułożenie stosów ogniskowych oraz 
zapewnienie bezpieczeństwa, zmiano- 
wość patroli co 2 godziny. Patrolowy 
odpowiadał za: bezpieczeństwo i zdro- 
wie podległych harcerzy, postawę har- 
cerską podległych harcerzy. 

Liczba harcerzy i harcerek pełnią- 
cych w tym roku służbę porządkową, to 
ok. 450 osób. 

Zadaniem kwatermistrza było kwa- 
termistrzostwo, to znaczy zakup po- 

trzebnych materiałów, organizacja trans- 
portu, załatwienie sponsorów, zała- 
twienie posiłków itp. 

Zadaniem służby kwatermistrzow- 
skiej było zbudowanie obozu dla 

kich służb oraz postawienie na- 
miotów recepcji, szpitali itp. na polach 
lednickich. 

Liczba harcerzy i harcerek pełniących 
w tym roku tę służbę to ok. 50 osób. 

Podstawowym zadaniem harcerskiej 
służby łączności było zapewnienie 
sprawnego i dokładnego przepływu 
informacji koordynujących działania, 
a także utrzymywanie stałego kontaktu 
z służbą medyczną, służbami munduro- 
wymi oraz sztabami Duszpasterstwa 
Akademickiego. 

Podczas służby wykorzystaliśmy 
profesjonalny sprzęt łączność pracujący 
na falach ultrakrótkich. Do naszej dys- 
pozycji były 4 radiostacje stacjonarne 
oraz ponad 30 przenośnych z odpo- 

wiednim zapasem akumulatorów. 
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Służba łączności opierała się na sieci 
wyposażonych 

w radiotelefony przenośne — oraz osoby 
koordynujące łączność w poszczegól- 
nych centrach dowodzenia. Część łącz- 
ników była przydzielona do szefów służb 
i sektorów, a reszta rozstawiona na pla- 
cu, będąc do dyspozycji szefa służby. 

Liczba harcerzy i harcerek px 
cych w tym roku służbę łączności 
ok. 30 osób. 

Zadaniem służby honorowej było 
zaciągnięcie warty przy relikwiach 
św. Wojciecha, a także odpowiedzial- 
ność za nie podczas pełnienia służby. 

Liczba harcerzy i harcerek pełnią- 
cych w tym roku wartę honorową to 
ok. 20 osób. 

W tym roku służba medialna prze- 
biegała w dwóch etapach. 

Pierwszy rozpoczął się z dniem star- 
tu naszej bazy noclegowej i trwał do za- 

kończenia służby w niedzielę 30 maja 

nad ranem. Zadaniem służby medialnej 
było prowadzanie dokumentacji foto- 
graficznej — jedynie aparaty cyfrowe, 
przeprowadzenie wywiadów, filmowa- 

nie (2 kamery). 
Drugi etap to realizacja filmu z HSL04, 

prz, SE WCWY A na mszy 

cych w tym roku służbę mediów to ok. 
20 osób. 

Zadaniem służby liturgicznej była 
oprawa i współorganizacja procesji, 
a także dbanie o ich sprawny przebieg. 

Liczba harcerzy i harcerek pełnią- 
cych w tym roku służbę liturgiczną to 
ok. 20 osób. 

Głównym zadaniem biura było dba- 
nie o przepływ informacji między uczest- 

nikami HSL a szefami poszczególnych 
służb, zbieranie zgłoszeń i odpowiada- 
nie na wszelkie pytania, wydruk i rozda- 
wanie identyfikatorów oraz plakietek, 
zbieranie opłat za uczestnictwo. 

Liczba harcerek pełniących w tym 
roku służbę w biurze to 4 osoby. 

Harcerska Służba Lednica nie była 
jedynie ciężką pracą, ale także zależało 
nam na tym, aby harcerze i harcerki, 
niepełniący w danym momencie służby 
czynnie uczestniczyli we wszystkich 

że uczestni- 
i przeszły 

z tegoroczną tematyką, a ta 

czyły we własnej Mszy Ś 
przez Bramę-Rybę. 

W tegorocznej Lednicy brało udział 
ok. 100 zuchów z rodzinami. 

W Harcerskiej Służbie Lednica wzięło 
udział ok. 1200 harcerek, harcerzy, zu- 
chenek, zuchów oraz członków KPH. 
Około 750 osób pełniło służbę, a pozosta- 
li brali czynny udział w uroczystościach. 

Podjęliśmy się wszystkich przydzie- 
lonych zadań i staraliśmy się je jak naj- 

Lednica 2004 

uroczystościach. Do tego celu był zare- 
zerwowany jeden sektor, w którym 
harcerka i harcerz oraz zuchy wraz 
z KPH mogli doświadczyć prawdziwie 
duchowych przeżyć. 

Nieodłącznym elementem HSL stała 
się Lednica Zuchowa, podczas której zu- 
chy wraz z całymi rodzinami brały udział 
w grze i zajęciach ściśle powiązanych 
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lepiej wypełnić. Podczas spotkania szta- 
bu po Lednicy Duszpasterstwa Akade- 
mickiego wraz z ojcem Janem Górą wy- 
rażono wielkie zadowolenie i uznanie dla 
wszystkich pełniących służbę harcerzy 
i harcerek ZHR, a także nie ukrywano 
nadziei na dalszą współpracę. 

Naszą największą dumą jest polep- 
szenie relacji z instytucjami współorga- 
nizującymi spotkania młodych na Led- 
nicy, a także fakt, że zaczęliśmy być 
dostrzegani i to nie jako służby pomoc- 
nicze, ale jako prawdziwi partnerzy. 

Ojciec Góra zaprosił już harcerzy 
i harcerki do współpracy przy organiza- 
cji spotkania młodych na polach Led- 
nickich 14 maja 2005 r., które odbędzie 
się pod hasłem: „Marii Magdaleny 
i wielkiej przyjaźni”. 

w skład sztabu 
2004 zobowiązali się pełnić służbę 

w przyszłym roku. Mamy na- 
dzieję, że za strony har- 
cerzy i harcerek będzie co najmniej tak 
wielki jak w tym, ale także liczymy na 
pomoc i zainteresowanie ze strony 
Władz Naczelnych ZHR. 

Do zobaczenia za rok! 
Czuwaj! 
tab Harcerskiej Służby Lednica 2004 

wwu.lednica.zhizpl/  



„Arcybóbr” Pierwszy Naczelny Kapelan Harcerstwa Polskiego 

Ksiądz harcmistrz Antoni Bogdański 
herbu „Prus” (1891-1938) 

Gawędowanie — „Żubra Zwyrtafy” 

Motto: Nie korektorami, ale wsbółpracowni- 
kami Bożymi być winniśmy, by doprowadzić 

człowieka do stanu doskonałości, do świętości, 
której istotą nie jest ograniczenie, ale najwyższy 
rozwój całego człowieka.' 

y znakomitych 
harcmistrzów, którzy nadawali kierunek, bar- 

wę i ducha harcerstwu polskiemu, w wielkim 
kręgu ognia, gdzieś tam stoi postać skromna, 

pięć zaledwie lat (1925-1 
Wo i przełożeństwo w kapelanacie 

harcerskim. Czasy to już dziś odległe, prawie 
archiwa przetrzebiono — już tylko możemy o tych prze- 
h czytać. Bezpośredni uczestnicy hare lużby lat ASNRA LO : 

io nie af no. 
Od urodzin Antosia — Antoniego Bogdańskiego — właśnie mija 

sto trzynaście lat. To oznacza, że On był z epoki Andrzeja Ma- 
„ Olgi Dr Zofii 

Kossak, Eugeniusza Kalki Stanislawa Maczka, 
  

uiezea 
ywało na wy- 

Według Galla Anonima z 
PO Włocławek (lac. Antiqua | 

n z najpotężniej 
h an Klonowic we Flisie 

(1595 r.) notuje tę nazwę. Na mi 
go grodu książęcego znajduje się obecnie 
spory, © jskupi. Włocławek 

ra celna na Wiśle, której 

żań o wielkości, 

z XVII wieku, srebrny Go: Lądiz. z XViilwieku, kamienne frag- 
menty z XIII wieku ze starej katedry. W 1909 r. wyorano w okolicy 
Włocławka srebrną i pozłacaną czarę (kielich) z X wieku, wybitne 
dzieło sztuki (obecnie znajduje się w Muzeum Narodowym w Kra- 
kowie), przedstawiającą historię sławetnego Gedeona, pogromcy 
    kiego, Ignacego Skorupki, S Sosabow- 

skiego. Wszyscy Oni, rówieśnicy, dla Polski zasłużyli się znakomi- 
cie i szczerz 

Korpus duszpasterzy i kapelanów harcerskich w pierwszych 
ydziestu latach tow e 

liczył ok. t diakonów i kleryków, z który 
stąpiło zaszczytu pełnienia funkcji Naczelnych Kapelanów Harcer- 

ich, także kilkunastu uzyskało nominacje profesorskie i kanonic- 
kilku zostalo powołanych na pasterzy Ki 

był ks 
awka. Sylwetka intelektualisty, wysokie czoło, cienkie okula 

zuply, drobny. Ale właściwie to dopiero w 1905 r. związał 
awkiem jako uczeń gimn: 

  

naju, przywó narodu E wieku 
. Od XIX wieku zna faja je wło- 

ie „transformacji” go podarki Ż pa! XX wieku 
akład... zrównano z ziemią! 

Diakon Antoni Bogdański jedzie do szwajcarskiego Fryburga 
marca 1914 r. przyjmuje ie. Studiuje teolo- 

yielką I wojnę świa- 
i pozostaje w Szwajcarii, prowadząc tam 

ód AE do 1919 r. Warto przypomnieć, 

| który 

  

  at życia Antka 
1981 r. w gromadzkiej 

(woj. łódzkie). "Najbiżs pr: 
13 km), na linii kolejowej 
Radomska jest ok. 30 km. 
„Neżęne osiem lat to etap szkoły średniej w Warszawie i Wło- 

tochowy do Kielc. Do powiatowego 

[am zdał m urę i następnie w 
tach 16 yższym nii Duchownym 

diecezji kujawsko-kaliskiej we Włocławku, która wtedy obejmowała 
znacznie większy obszar niż obecnie, sięga m.in. po zachodnie 
krańce obecnej Łodzi, aż po a na południu. 

as 
nicy Kujaw i i ziemi Gdzie Większa część mii 
się na lewym brzegu Wisły, a jedynie przedmieś 
  

Znowu minęło sześć lat i już uformowany, dobrze wykształcony 
Antoni ński wraca do Włocławka i rozpoczyna now. 

dzo aktywny etap ostatni, jak się miało ok: jego ż 

dowego i społecznego. W krótkich odstępach c: y 
na: 1) profesora teologii moralnej Seminarium Duchownego we 
Włocławku; 2) dyrektora ni Seminarium Duchownego im. 
Piusa X we Włocławku; 3) wizy. kolnego; 4) nauczyciela 

ii w szkołach średnich; 5) kapelana wojskowego w stacjonują- 
cym we Włocławku 14. pułku piechoty, cym w skład 
4. „Kujawskiej” Dywizji Piechoty, też mającej siedzibę we Wło- 
cławku. Wtedy zakłada wspólnotę kapłańską „S yszenie Cha- 
rystów Diecezji Włocławskiej”” 

Ponieważ ks. Antoni Bogdański wierzył głęboko w powodzenie 
misji harcerstwa w stwie polski 
się w tę dziedzinę pracy z młodzieżą. Od ówczesnego 
Chorągwi H | we Wioc wku — Romana Kobe 

  

  

  

: A. Bogdańskiego, 
  

  

trznego duć i zharmonizo- 

łonkowie stowar: ia z ani byli 

  

mendant. Wziął udział w Jubileuszowym Zlocie Harcerstwa Polskiego 
we Lwowie (30 VI — 2 VII 1921 r.) w związku z dziesięcioleciem ist- 
nienia harcerstwa polskiego. Walny Zjazd Delegatów Chorągwi 
Wiociayski 4 czerwca 1922 r. powołał ks. Antoniego — Druha 

pracę Cho- 
rągwi, powa Oddz ZP we Wloc lawku, na ma którego czelę staną 
Z 

  

Ro lud wy Domu lian we 
Włocławku. Niestety, ten pomysl nie został zrealizowany i chyba 

  ul. Wiej jskiej i ks. A iercą Ś n- 
zapamiętały i zanotowały znamienne zdanie Ka- 

i nawet łachmany okryją per- 

ze pozostanie perłą” 
Następnie ks. Bogdański wyjechał do USA (1930-1982) i dzia- 

łał tam w ośrodkach polonijnych. Tam także or 

harcerskie i Koła Pr: a. 
do Polski, chyba głównie z powodu SE chocby koelna. 

> Kapelana Hare 

  

  

i ji niónian kij (ks. bp. 
  nawet później zniechęcił ks. do jego konty 

Ojciec Święty Pius XF, 
rwszy z papieży zwró- 

się do pok ich harcerzy 
a 23 r., kiedy 

Rare Prymasa 
Polski przekazał swoje bło- 

w. którym: 

ac mowi na ła- 
mach „Haremistrza” (nr 2, 
luty 1924) ks. Antoni Bos: 

dański. 
Harcerze włocławscy ze 

swym Komendantem biorą 
udział w I Narodowym Zlo- 

cerstwa_w_Warsza- 

zają się. R 

„prawa lego 
wychowania pu 
go, między innymi 
sach Wigierskich (nad jeziorem Wiary). 

przez młodzież. Ponieważ 
dóbr materialnych, młodzi harcerze i instruktor: a 
(w przeddzień imienin) i w c: ć h i kąpieli zamie- 
nili Księdzu Komendantowi — stare buty i starą sutannę — na nowe! 

Kapelan, komendant, także radny miasta Włocławka, dbał o > 
bre przygotowanie młodzieży do pełnienia trudnych obow 

obywatelskich. Swą niezmordowaną pracą zwrócił na siebie uwagę 
ks. kard. k i nuncjusza ski w Polsce Mons. 

Marwaggiego, i został powołany do Warszawy. Włocławek żegnał 
Druha op lua Ko naa oli W Ę 5 r. V Walny Zjazd 
ZHP wybrał ks. lic. ń isko pierw- 
szego w historii polskiego harcerstwa — N ao Kapelana i Na- 
czelnika Działu Duszpasterskiego Naczelnictwa ZHP. Nominacja 

jed: ięto Andrzeja Apostoła, to jest 29 

5 r. Funkcję tę pełnił ofiarnie do 1929 r. 
ACE Sas ponownie Pius XI wystosował 

p say Jabi h, 

  

  

bardziej jest ciekawe to, że Pius XI wskazał w otędziu na postać 
KALEBA, „pierwszego skauta świata”, tego, który miał na polece- 
nie RE a, wraz 2 Jozuem zbadać Ziemię Obiecaną, „położoną 

ński k t 

został upełnomocniony przez Piusa XI do 
ń wśród harcerstwa pol- 

skiego. Urzędowa wiadomość o tym znamiennym fakcie zni 
Urzędowych ZHP” (nr 11, listopad 1925 r). 

cję prefekta 
w szkołach warszawskich. Harcerki czy uczennice ze szkoły przy 

  

  
* Pius XI doskonale znal Polskę, był nawet nazywany „Biskupem Pols 

asińs 
Na własną prośbę otrzymał ni 

i prz 
ców (Polski Narodowy Koś. 

c .. Po roku, pa- 
rafia pod kierunkiem ks. An- 
toniego na nowo tętniła ży- 

parafie w Sobótce koło San- 

domierza i Zawierciu. Ale to 

epizody. Druh Antoni byl 
chory. Na życze- 

bp. Radoms 
a do diecezji włocław- 

skiej. Osiada w Dąbrowie 
(8 km na płd. od 

|). Wybudował tam 
e wspólnotą parafial- 

ną i przy wsparciu hr. Puła- 
skiego — Dom Katolicki. 

W 1937 r. objął swoją 
ostatnią parafię w Skulsku 
(pow. Konin, woj. wielkopol- 
skie), przy drodze z Konina 

kim Ślesinem a 
Ć miejscem latwiejsze po- 

jego córki), 
s. Antoni po- 

kręgosłupa robiła druzgo- 

  do Inowrocławia, między 
Strzelnem Piotra Włosta. 
mocy rodzonemu bratu ( 

chopnie je poręczył. Tym 

cące postępy. 
W pelni świadomości 13 czerwca 1988 r. ks. hm. Antoni Bogdań- 

pochowany. Uroczysto- 
ści pogrzebowe, którym przewodniczył ks. bp Karol Radoński or- 

cie 50 kapłanów i delegacji starszyzny 
hm. Marianem Luzarem „Czarnym Krukiem”, były 

i ją przywiązania wspólnoty parafialnej, kapłań- 
skiej i i harcerskiej do osoby zmarłego. 

Odszedł w cierpieniu pierwszy Naczelny Kapelan Har- 
cerstwa Polskiego: „Amikus”, „Teodor Prus” („Prus” to herb Bog- 

dańskich), Polak Katolik, „Bohdan i któ 

ogłaszał pod różnymi pseudonimami autorskimi. W anonimowym 
nekrologu napisano: „Jego znamiennym rysem było szczególne 
umiłowanie młodzieży, wielka dobroć serca i pogoda ducha. Wnosił 
on do swojej pracy wychowawczej s i wesele, tym swoim 
słonecznym usposobieniem umiał zyskać zaufanie miot , 

słońca to tytuł jednej z publikacji Druha Antoniego, 
też synteza i symbol Jego życia. 

W niedzielę 20 września 1981 r. w Skulsku, w czterdzi 

„Bohdana”, Jego har 
Kapelana, pr: 

*to Niepodległo: 
iej umieszczono pamiątkową tablicę z > p rocznicy 

śmierci ks. hm. któ 
zwrotem były jakże proste słowa: „CZY POŹWOLICIE MI PÓ 

ZA SOBĄ?” 

  

hm. Jerzy Komorowski 

„ ponieważ jako Achilles Ratti od 1918 r. pełnił funkcję nuncjusza 
odd aa „Caritas Chi ui jej w 1920 r. i znał historię armii ochotni ziałów i pułków do oddania pod wspólny zarząd częś asności, przeznaczonej na cele z praktyk religijnych oraz roz- 

rachunków z osobi i enie bylo pismo „Charitas Christi” (1926-1928), przemienione na „Pax 
Tecum” (19: 9). Cha i byli mię $_ WL. Korniłowicz, ks. W. Bliiński (założyciel Liskowa), ks. prof. J. Wanicki (późniejszy rek- 
tor ATK), ks. S. Wyszyński (późniejszy Prymas s Polski, ks. 5. Czajka (późniejszy biskup). 

DKBDRRPDA> 8 OO 

apostol „ Byl także obecny sce w czasie nawały bole 
ego Skorupki. Na Watykan został powołany w 1922 

* Zofia Pi R , Moje ienia — szkola przy ul. Wiejskiej w Warszawie, bez daty. 
Śp. ks. Antoni Bogdański, nekrolog z 1938 r, tytuł gazety nieznany. 
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III Narodowy Zlot Harcerzy 
„Kochani harcerze jak dobrze, że jesteście” 

Sanitariuszka AK 

"Przez krzyż cierpień 

1944 - -3004 m ) RE o: 2 Chrystusem. 

Chyba każdy harcerz wie, że na 4 s" A 
przełomie lipca i sierpnia odbył się 
II Narodowy Zlot Harcerzy. Po- 
przednie dwa odbyły się w latach 

1924 i 1929. Główną inspirację Zlotu 
stanowiło uczczenie 60. rocznicy 

wybuchu powstania warszawskiego, 
przywołanie pamięci poległych i od- 
danie szacunku żyjącym uczestni- 
kom powstania. Trzeba przyznać, że 
tegoroczna 60. rocznica powstania 

była obchodzona z największym, jak 

dotychczas, rozmachem. Msza Św. w polowej kaplicy zlotowej 

na której szczycie _ scem spotkania z Bogiem i jednoczenia 
tak jak za dni po- lę braci harcerskiej. Każdego dnia 
wstania, powiewa- sd śniadaniem odprawiano Mszę 

la biało-czerwona dla chętnych, a przed mszą wspól- 
flaga. ny brewiarz, gromadzący kapelanów, 

Na miano naj- diakonów i kleryków. 

piękniejszego W piątek 30 lipca przybył z odwiedzi- 
obiektu na Zlocie nami Prymas Polski Józef Kardynał 

zasłużyła kaplica ; h czystym powitaniu zac- 
polowa, która w gościa oprowadzono po wiosce 
swej solidności i zl ej, a następnie odbył się Apel 
pomysłowości nie  Jasnogórski, powiązany z poświę 
miała sobie rów- — niem flagi III Narodowego Zlotu Harce. 

nych. Kaplica op- rzy i proporców zlotowych gniazd. 
rócz tego, że była Prawie każdy dzień wypełniały 
solidna i okazała, gry dla harcerzy i wędrowników oraz 

Muzeum Powstania Warszawskiego stała się też miej- liczne atrakcje, jak latanie samolotem, 

Głównym miejscem Zlotu był Park 
    Skaryszewski i ące się tam mia- 

steczko zlotowe, które swą formą rozlo- 
kowania przedstawiało Warszawę z © 

sów powstania. Każda chorągiew posiada- 
la własne gniazdo, będące jedną z dziel- 

nic ówczesnej Warszawy. 
Czas Zlotu dał szansę na pogiębienie 

swej wiedzy o powstaniu warszawskim 

oraz możliwość wykazania się osobistym 

i Ba wyrobieniem. W pierw- 
h godzinach przebywania w mia- 

ste. ku zlotowym stawiano namioty 
i przygotowywano pionierkę gniazda 
chorągwi, która była sty! 

  

znaki Polski Walczącej oraz wy- 
„ będącą makietą Prudencjalu, 

Na Placu Bankowym przed defiladą 

EPDE RE> 10) OOEÓOLEŚCŁA 

przejście kana- 
łami na Ó 
powstań: 
strzelnice, 
wspinaczka, 

eprawa 
Wisłę. 

Odbywało 
tyle impre. 
trudno 
czyć. 

W  obcho- 
dach rocznicy 

udział Harcer- 
ki ZHR, które 
zorganizowały 

Zlot „Bądź Gotów”, oraz ZHP poza 
granicami kraju organizujące Zlot 
„Szare Szeregi”. W III Narodowym 
Zlocie Harcerzy wzięli udział har- 
cerze z Duszpasterstwa Harcerek 

Widok Zlotu 

i Harcerzy oraz w uroczystościać 
g8 enie Harcerstwa Katolickiego 

Stowarzyszenie Harcerskie 

nym Kapelanem ZHP p.g.K jest ksiądz 
prałat Zdzisław Peszkows 
głosił homilię na rozpoczęcie zlotu b 
rych regó przypomniał o fanda. 
mencie, na którym ma się opierać 
cerstwo, a mianowicie ma być oddane 

rzami w wolnej Ojc: 
ień pełen akcji i mocnych wra- 

żeń spinał klamrą czar harcerskiego ogni- 

ska, Size BZ PRA Ognia Gaz 

tamte wielkie chwile powstani 
domość przypominała, że to tutaj, na tym 
terenie ginęli ludzie i rodziła się wolność. 

Gniazdo Zlotowe 

Na zakończenie Zlotu odbyło się 
wielkie ognisko na placu Powstań. 
w którym wzięło udział ok. 3 tys 
cerek i harcerzy z różnych organizacji 
z Polski i spoza granic kraju. Swą obec- 

cili nas druhny i druho- 
wie Szarych Szeregów oraz żołnierze 
AK, biorący udział w powstaniu. 

s Zlotu by! 
Ea Boga, pogłębienia 

kazją do niesie- 
nia chętnej pomoc 

W Zlocie wzi: 
kowie Harcer > 
kich: Kapucyni z Krakowa, Opole, 
Przemyśl, Płock, Pallotyni z Ołtarzowa, 
Salezjanie z Łodzi, Pijar z Krakowa. 
Licznie przybyli diakoni na III Narodowy 

Zlot Harcerzy: phm. Paweł Ka: A 
ćw. Marek Duda, de - R 
pwd. Radosław Pas 

ców Kapucynów — k 5 - 
tof Bytomski, Michał kiego 
(WSD -Opole). 

ćw. Marek Duda 
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„Biała Służba” (1983-1987) 
Rok 1982 przyniósł rozbicie KIHAM-u: rozwiązano Radę Po- 
rozumienia (internowany został jej przewodniczący), a same 
kręgi po ga we wrześniu 1982 r. na Jasnej Górze pod- 
jęły decyzję i i 

że dorobkai lat 1080:1981 nie miożna roztrwai 

się pomysł, aby zorganizować 

Bi | 4 

  

e z przewodniczącym Rady 
Porozumienia KIHAM hm. Sta 

awem Czopowiczem, po- 
stał Zespół Wykonawczy (ZW 

Uznano, że głównym miejscem tej służby niosącej w sobie — 
cza dla starszej młodzieży — niezwykle duży ładunek wycho- 

zy, z nsie religijnym jak i 
Częstochowa. Ale dla wielu wcześniej była j 
mutndury budzą sympatię Czekamy. Z 
oknach odbiorników słuchamy transmisji z powitania na lotnisku. Pb 
dawane nam kwiaty układamy na jezdni. Pojawia się kwietna lilijka 
i napis „Czuwaj” |...] Kolumna przejeżdża, a my z falą tlumu przesu 

ronę Placu Zamko- 

"ma Fu 

  

wego. Trzymając się za ręce brze- 
chodzimy na wolną przestrzeń. 
Ślajeno) u wylotu Miodowej. Tw 
rz) ordon i zatykamy 

F" BIAŁA SŁUŻBA , 
ry miał zapoczątkować budowę 
niejawnej, kadrowej organizacji 
instruktorskiej!. z tn projekt zbiegł się w cza- t 
sie z przygotowaniami do II i 
pielgrzymki Jana Pawła II do oj- — 

ny. p odrodzenia hare 

czeństwa, dla którego do tej po- 
7. harcerskie miały 

Widokówka wydana z okazji XXI Pielgrzymki Harcerskiej 
na Jasną Górę środowi 

środowiska 

przygotowującego do służby i w atmosferze tej służby działającego. 

Na takim tle postanowiono, w porozumieniu z Kościołem, zorgani- 
ć ką służbę podczas czerwcowych spotkań z Ojcem 
a - ex <BR Służbę (BS). Była ona wtedy niechcianym 

ZHP j; Jak i władz  pańs wowych, w tym 
DE wielu mi a si 

d 

lużbę 

Służba” - program wychowawczy. 
” była p   

im pr 
  cowano regulamin sprawności. C kierownictwo stanowił 

ZW wraz z O. Adamem Studziń krakowskim domini 
Wcześniej wyłonieni „lustratorzy” nawiązali osobisty kontakt ze 

s| ępnie w maju 1983 r. doprowadzili 
do powołania „komisji sprawnościowych” w 10 regionach Polski: 
* w Wielkopolsce z hm. Piotrem Stawickim (Poznań) jako szefem; 
* w Małopolsce z hm. Marią Ciechanowską (Kraków); 
* na Pomorzu z hm. Markiem Stępą (Gdańsk); 
* w Polsce południowo-wschodniej z hm. Wład 

Szów); 

  

iwem Rząsą (Rze- 

z hm. Jackiem Chodorskim (Wrocław); 

ińskim z pwd. Adamem Markowskim (Gorzów 

* w Polsce centralnej z hm. Jackiem Broniewskim (Łódź 
* na | Mazowszu i Podlasiu z hm. Stanisławem Bańkowskim (War- 

Torunia i Włocławka z phm. Jackiem Podol- 

+ na Górnym Śl 
Podczas Polach gier i i biwaków onie dokonały przegąu 

służb i środowisk. Nie obyło się bez kłopotów. Bydgo 
ał się interwencji Służby 

  

gi 2003 chodów wiozących 5 aaa 
dzie nabierają, nie widząc, że naj- 
bliżsi barier są dosłownie zgniata- 

Związek Harcerstwa 
Rzeczypospolitej 

jęło na siebie ś 
ie. W dniź 

Częstochowie przeby- 
2003 wało 1500 harcerek i harcerzy 

oraz 500 seniorów*. Uzupełniamy 

zabasy w abieczkach, przyszywamy sprawności Biatej Służby, przybina- 
my nowe identyfikatory i wychodzimy. Gęste kordony milicji nie chcą 

przepuścić |...] Stajemy wzdłuż alei. Nie wyobrażaliśmy sobie, że 
jest nas tak wielu. Znowu układamy lilijki i napisy z kwiatów. Z da- 
leka nadciąga grzmot oklasków. Przejeźdźa kolumna |...] Ludzie słabną 

u, a punktu sanitarnego nigdzie nie widać. Karetka nie może 
m [...] jedno z nas odsuwa ludzi, aby utwo- 

mi zajmują się harcerki, inni tworzą przejścia dla lekarzy, patroli sa- 
nitarnych i karetek'. Setki tysięcy ludzi miało okazję doświadczy 

k are i zielone mundury w zupełnie 
tamtych dni fotografie, w tym 

ma Ojciec Święty, a na a z kwiatów ułożona lilijka. 

2. Jan Paweł II o „czuwaniu”. 
18 czerwca 1983 r. z jasnogórskich wałów Jan Paweł II powie- 

z ó uchu „pokihamowskiego” i nieza- 
leżnych środowisk stały się drogowskazem na następne lata służ 
Co to znac ; taram się być człowiekiem su- 

ienia. Że tego sumienia nie zagłuszam i nie zniekształcam. Nazy- 
wam po imieniu dobro i zło, a nie zamazuję. Wypracowuję w sobie do- 
bro, a ze zła staram się poprawiać, przezwyciężając je w sobie 
Czuam — to znaczy dalej: ostrzegam drugiego. Nie zamykam się w 

ch czy też nawet wla- 

stawowa międzyludzka solidarność |...] Czuwam — to znaczy także: 
czuję się odpowiedzialny za to wielkie, wsbólne dziedzictwo, któremu 
na imię Polska. To imię nas ws. To imię nas wszyst- 
kich zobowiązuje. To imię nas wszystkich kosztuje [...] Jeszcze wra- 
cam do młodzieży harcerskiej. Serdecznie Was pozdrawiam 
i błogosławię na Waszej drodze w oparciu o te przyrzeczenia 
harcerskie i o najlepsze tradycje Was OadÓLL, Czuwaj |...] 
Bardzo Was proszę, ażeby nastrój wigilii trwał w Waszych ser- 
cach, żebyście, ro c się stąd, zanieśli w swoich sercach 
pokój, łaskę, skupienie, żebyście czuwali! 

skim ząpi- 
sake BĘ Miniaturka tej 

icy była potem noszona na kieszeniach wielu harcerskich mun- 
durów*. Przez następne lata ci, 

którzy czuwali, rozpoznawali 

y . było stwon 

skupionych w sztabach grup in- 
struktorskich, które prze- 

w. kierownicze 

BS Lwóu 2001 r ń 

sprzeciwem władz. Opra- 
ci „587, powołano lokalne sztaby — 

„SZCZi 7 Ruchu — których daniem była koór- 
macja przygotowań. Odh y si 

ałem pracowników Akademii Medycznych). Już w styczniu 

„rozpoczął działalni ab warszawsi r 
iw. Zygmunta przedstawił materiały metodyczne i ogło- 

sił program. Zgodnie z nim uczestnicy BS'87 musieli poznać postać 
Jana Pawła II i cele jego pielgrzymki, musieli posiadać umiejętności 
samarytańskie i inne niezbęd- 
ne do realizacji zadań służ 

sanitarnej, porządkowej, infor- 
macyjno-lącznikowej, a także 

ycznej (m.in. litur- 

znej, opieki nad ludźmi nie 
pełnosprawnymi). W ok 
marzec-maj odbyły się szkole- 
nia obejmujące opiekę nad 
osobami. niewidomymi, 
padki w tlumie, wsj 
z innymi sł 
dzono również 

o aria e dka: 1 sa- 

Że Eucharystycznego. Pu- 
blikacje na temat Kongresu 

kazały się na lamach „Czu- 

BS Lwów 2001 r: — Cmentarz Orląt Lwowskich 

Św. Jerzego będący generalnym sprawdzianem przed BS'87.. 
jymagania s e wszystkim Ś 

Ruchu obejmowały ti 
  

sobom. im olądanie 
zymki Ojca Ś go), jak i bez-   

ia] nii 
* harcerski dar Ojcu Świętemu (np. walka o trzeźwość, ochrona 

przyrody, pozytywna zmiana trybu życia); 
* spotkanie ogólnopolskie (Westerplatte lub Tarnów)*. 

Harcerze pojawili się we wszystkich miejscach papieskiego piel- 
grzymowania: ok. 20 tys. młodych ludzi w R skich mundurach, 

s. 52; Jan Pawel Il. Druga pielgrzymka do Polski. Przemówienia i homilie. 16.06.1983 
18-222. 

wajmy”, 1987, nr 6. 
» » Maciej Sobecki [2], Widzę Was tutaj, „Czuwajmy”, 1987, nr 6 

m.in. w Warszawie, Łodzi, na Westerplatte i w Tarnowie. 8 czerwca 
1987 r. przed wa katedrą Ojciec Święty wysiada i rusza w brze- 
ciwną stronę niż przygotowana ochrona. Jan Pawel I[ dostrzegł drużyno- 
wego 45 WDH. Paweł wyróżniał się z tlumu harcerzy trzymaną w ręce 

białą laską niewidomego. Ojciec 
Święty podchodzi i całuje go. To 
bierwszy harcerz dotknięty przez 
Ojca Świętego w czasie LIT piel- 
grzymki w aczyna się 
skandowanie: Czu-wa-my, 
chcemy głośno powiedzieć, że ja 
miętamy homilię z. Częstochowy 
z roku 1983. W W i 
służb z Ogrodu Saskiego wyru- 

lo ok. 1000 harce: 

nia w mundurach, co zmieniono 
dopiero po SE - 
Tadeu Gocłow: 

bem gdańskim kierowali M. Stę- 
pa, Jan Pastwa, Przem: 

Wojtkiewicz i Ewa Borkowska. Mimo utrudnień w pełni zrealizowa- 

no zadania służby. Na specjalnie przygotowanych krzestać 
usadziła swoich podi ch: ludzi starszych i i cho- 

rych. W innym miejscu ludzie mieli z kolei pretensje do harcerzy za 
niedopuszczenie ich na wolne miejsca, które były pozostawione dla 
usprawnienia transportu sanitarnego. Traktuje się nas trochę jak za- 

rozumiałe dzieci. Cóż trzeba to przełknąć. To nasz dar dla Ojca Świę- 
tego, który ofiarujemy mu wraz z harcerskim pasem ze srebrną klam- 
rq i bursztynową lilijką. Kiedy nasza delegacja staje przed papieżem, 

si qbki, a po nim 

    

okliskami oś i 
stwierdzenie, że 

harcerstwo". Na "Westerplatte b ż 

a Świętego, które miały 

swoją wagę — które wpłynęły na 
ideową formację wielu młodych, 
harcerskict wychowawców - 
i trzeba je przytoczyć w obszer- 

nym fragmencie. Człowiek jest 
sobą poprzez wewnętrzną prawd 
Jest to prawda sumienia, odbiła 
w czynach. W tej prawdzie każdy 

człowiek jest zadany samemu sobie 

[...] zagrożeniem jest klimat rela- 
tywizmu. Zagrożeniem jest roz- 
chwianie zasad i prawd, na któ- 

rych buduje się godność i rozwój czlowieka. Zagrożeniem ji 
opinii i poglądów, które temu rozchwianiu służą |...] Właśnie dlatego 

Ściół w Polsce w ciągu tych dni Eucharystycznego Kongresu skupia 
*, aby odkryć źródło tej sa- 

wobec wszystkich synów i córek tej doświadczonej 
bolskiej ziemi |...] Ta moc jest potrzebna, aby nie ulec pokusie rezygna- 
cji, obojętności, zwątpienia czy wewnętrznej, jak to się mówi, emigra- 

cji; pokusie wielorakiej ucieczki od świata, od społeczeństwa, od życia, 
także ucieczki w znaczeniu dosłownym — opuszczania Ojczyzny; poku- 
sie beznadziejności, która prowadzi do samozniszczenia własnej os 
bowości, własnego człow! stwa poprzez 

nadużycia seksualne, szukanie doznań, wyżywanie się w sektach czy 

  

. 06.1983, Kraków 1983, 

* Jan Pawel II, Odwagi! Ja jestem, nie bójcie się. III podróż apostolska do Polski (8-14.06.1987), Poznań 1987, s. 110-117. 
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innych związkach, które są tak obce kulturze, tradycji i duchowi naszego 
farodu |...] każdy z Was, młodzi przyjaciele, znajduje też w życiu ja- 

je „Westerblatte”. Jakiś wymiar zadań, które musi podjąć i wy. 
pełnić. Jakąś słuszną sprawę, o którą nie można nie walczyć. Jakis 

obowiązek, powinnos G której nie można się uchylić. Nie można 
„zdezerterować — jakiś porządek prawd i wartości, które 

trzeba „utrzymać „obronić *. tak jak to Westerplatte, w sobie i wokół 
siebie. Tak, obronić — dla siebie i dla innych". 

4. Tarnowskie Przyrzeczenie. 
Teraz nadszedł czas obecności szarych i zielonych harcerskich 

mundurów wśród setek tysięcy ludzi we wspólnocie Trójcy Świętej, 
we wsbólnocie Matki Boskiej. Nie było przypadkiem, że na miejsce 
realizacji tej wspólnoty wybrano Tarnów — miasto bliskie królewskie- 
go Krakowa, ale równocześnie miasto, w którym z Ojcem Świętym 
miały się spotkać masy mieszkańców wsi, tych wiernych zielonej ko- 
niczynie i idei czystości prezentowanej przez jedną z nich, a przez to 
bliskich harcerskiej tradycji Eleusis”. Ok. 5 tys. harcer k i harce- 

y w Tarnowie, przyjmowanych We „Szczep” krakowski (ze 

s abem w składzie: "Ryszard Wcisło, Zbigniew Wilk, Wiesława 

Stojek, F Bochenek i M. Ciechanowska), poza uczestnic- 
twem w służbach, zorganizowaniem wystawy fotograficznej „Har- 
cerze wierni Bogu i Polsce 1911-1987” odnowiło w obecności Ojca 

Świętego Przyrzeczenie Harcerskie: Mam szczerą wolę calym 
ciem służyć Bogu i Polsce, nieść chętną pomoc bliźnim, być posłusz- 
nym Prawu Harce skiemu. Stanisław Broniewski-Orsza, Na 

, w asyście instruktorów krakowskiej Trójki 
u na ręce. Jana Pawła II hai ki dar: 

. Wraz ze zobowiązaniem ab- 
st powtórzonego publiczn 

  

yrzeczenia Pareerel epp. 
Niebieskie, zielone, czerwone, białe, czarne i żółte proporce na tar- 

nowskim dworcu kolej od wczesnych godzin poludniowych 
dnia 9 czerwca kierowały harcerzy z całej Polski do kościoła OO. Mi- 

sjonarzy |...] Już o godzinie 4.30 dnia 10 czerwca harcerze ustaw > 
ni w kolumny wymaszerowali w kierunku miejsca Mszy świętej |.. 

tycznej sytuacji doszło przy wejściu do sektorów. A 
masa ludzi kierowała się na wąską kładkę przerzuconą nad bagni- 
stym obniżeniem terenu, środkiem którego sączy się jakiś strumień. 
Pochyłość zbocza powodowała, że ludzie spychali się w dól, niemożli- 
we było zatrzymanie. Nacisk tlumu był coraz większy, istniało zagro- 
żenie, że ludzie zaczną się rozdeptywać. Zastanawiająca była bie. 
ność slużb oraz sil poadzowych Dopiero nadejście harcerzy zmić 
niło sytuację. Mszę św. poprzedził słowno-muzyczny program, któ 
ry był próbą rozwinięcia papieskich słów o „czuwaniu” z 1983 r., 

ciem liturgii bardzo mocno zabrzmiała „Mod. 

5. Sekretariat Episkopatu Polski w odpowiedzi na rządowe 

„Pro memoria”. 
Również w 1987 r. doszło do prób interwencji władz. Z placyku 

| kościołem św. Idziego w Krakowie pozbywano się agentów 
„wiadoma” kamera z okna sąsiedniej kamienicy filmowała 

zgromadzonych harcerzy. Na Dworcu PKP w Tarnowie delegowani 
przez władze ZHP instruktorzy spisywali drużyny przybywające na 
spotkanie z Janem Pawłem II. Komisje instruktorskie pracowały 
rozpatrując m.in. naruszanie świeckiego charakteru organizacji czy 
przeprowadzanie nielegalnych imprez. Trudno dzisiaj powiedzieć, ilu 
instruktorów przestało być ae HĘ, a ile drużyn miało po- 

ylko niektóre przykła 
dy, a tego typu spraw było dziesiąt 'ękawach wielu tysięcy 

harcerzy pojawiły się krążki drugiej „białej sprawności”. 
23 lipca 1987 r. Urząd Do Spraw Wyznań skierował do Sekreta 

riatu Episkopatu Po pismo „Pro memoria”, w którym władze 
PRL zarzuciły Kościołowi włączanie młodzieży zrzeszonej w ZHP 
do przedsiębranych przez siebie akcji i zwróciły uwagę, że harcerze 
mogą ucz! Ć Ś ielnych tylko w charakte 

rze osób prywatnych, a więc nie w mundurach, co zgodne jest w pełni 
z zasadą wolności sumienia i nania. W odpowiedzi na to Sekre. 
tarz Episkopatu Polski dnia 17 października odpisał: Przypuszczalnie 
chodzić tu może 0 masowy udział harcerek i harcerzy w organizacji 
III Pielgrzymki Ojca Świętego w czerwcu br. Zwrócić tu jednak należy 

uwagę, iż tysiączne rzesze harcerzy — poczuwając się do obowiązku pel- 

nienia swej służby na rzecz społeczeństwa — zgłaszały się spontanicz 
nie, z własnej woli, do organizatorów III Pielgrzymki Papieża — w die- 

cezjach i parafiach. W wyniku tego tysiące harcerek i harcerzy pelnilo 
anitarne, porządkot , łącznościowe, informacyjne, opiekuńcze 

wobec chorych, niepelnosprawnych itp. Na trasie Pielgrzymki Ojca 
Świętego, m.in. w Warszawie, Lublinie, Tarnowie, Krakowie, Łodzi, 
Szczecinie, Gdyni i Gdańsku. Była to niezwykle potrzebna, a zarazem 

szczytna służba dla społeczeństwa, za którą należą się harcerkom 
i harcerzom słowa prawdziwego uznania i pochwały — również ze 
względów wychowawczych. Żałować przeto należy, że fakt tak pou 
szechnego i czynnego udziału harcerzy w spolecznych służbach podczas 
LII Pielgrzymki Papieża został całkowicie przemilczany przez środki 
masowego przekazu, a zwłaszcza przez prasę i telewizję 

Aneks 1 

Komunikat 8 jeny dla harcerek i harcerzy 
(z ulotki Janej na dzień 23.04.1987) 

Ojciec Święty Jan Porelilza spotkaniu z młodzieżą w Często- 
chowie w 1983 r. wypowiedział słowo, które tym razem zabrzmiało 
jak hasło: „CZUWAJCIE!”. 

Czuwajmy to znaczy bądźmy z 
nas teraz również na wielką uchrysyczna U m SG Pań- 
skiego do Tarnowa. ze jednej harcei 
próby. 

9 czerwca, wtorek 1987 r. 
* grupy pielgrzymkowe meldują się na dworcu PKP w Tarnowie 
» na czele większych grup powinien być Wasz Duszpasterz 
» na lewych rękawach macie mieć opaski w kolorze wg schema- 

tu rejonów 
+ na dworcu zgłaszacie się do łącznika (proporzec w kolorze Wa- 

sza s k) 
ka Was dłuższy marsz na pole biwakowe, trzeba mieć ze so- 

bą rzeczy niezbędne na skromnym biwaku 
* po dotarciu zgłaszacie grupę do oboźnego w. 

porzec, opaska) 
» regulaminowe i schludne umundurowanie, bo Gość dostojny 

i godne należą Mu się honory! 
* nie zapomnijcie zabrać ze sobą regulaminu sprawności „Białej 

Służby 
» należy uzyskać potwierdzenie uczestnictwa w pielgrzymce. 

godzinach popołudniowych oboźni wyprowadzą rejony w ko- 
lumnach — męskiej i żeńskiej — na trasę przejazdu Ojca Świętego do 
miasta. Gościa witamy gromkim „CZUWAMY”! 

Wieczorem ogniska na polach biwakowych w rejonach. 

go rejonu (pro- 

Wedlug maby na ulotce: rejon I, Szczecin, Gdańsk — kolor niebieski; 
rejon 2, Poznań — kolor zielony, rejon 3, Wroclaw — kolor czerwony; 
rejon 4, Warszawa, Lublin — kolor biały; rejon 5, Łódź — kolor poma- 
rańczowy; rejon 6, Katowice — kolor czarny; rejon 7, Kraków, Tarnów 

kolor źólty, 

10 czerwca, środa 1987 r 
» wymarsz w kolumnach męskiej i żeńskiej (osobno) do sektora 

w miejscu uroczystości. Godzinę wymarszu ustala oboźny tak, aby 
stanąć w sektorze najpóźniej o godz. 6.00 lub wcześniej 

+ w sektorze proporce rozpoznawcze muszą oznaczać miejsca 
stania oboźnych — szefów kolumn 

+ w sektorze ustawiamy się w dwu odrębnych blokach, harcerki 
po prawej stronie, harcerze po lewej stronie! 

* szefowie kolumn wyznaczają służby do nadzorowania tworze- 
nia bloków 

służby (sanitarne, noszowe, samarytańskie) meldują gotowość 
o godz. 7.00. 

Przewidywane rozpoczęcie — 9.00). 

Hm. Wojciech Hausner 

Jacek Gniewczyński [Wojciech Hausner], Służba i wierność. Tarnów 9-10.06.1987, „Czuwajmy”, 1987, nr 6. 
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Białe Sprawności 

Podczas pielgrzym- 
ki Ojca Świętego 
do Polski w czer- 
wcu 1983 r. dzia- 
lała pierwsza „Bia- 
ła Służba”. Har- 
cerze i harcerki 
pracowali w gru- 

pach porządko- 
wych, informacyjnych, sanitarnych. 
Kulminacyjnym punktem był udział 
w spotkaniu Ojca Świętego z młodzie- 
żą w Częstochowie w dniach 18 i 19 
czerwca. Zgromadziło się tu ok. 1500 
starszych harcerek i harcerzy, jak rów- 
nież instruktorów — oraz ok. 500 senio- 
rów harcerstwa. Delegacja Ruchu wrę- 
czyła Ojcu Świętemu dar — tablicę 
z tradycyjną rotą Przyrzeczenia i Pra- 
wa Harcerskiego. 

Zlot zastępów pod 
hasłem „Andrzej 
- Olga” poświęc- 
ony został posta- 
ciom Andrzeja 

i Olgi Małkow- 
skich. Programo- 
wym celem zlotu 
było bliższe zain- 

teresowanie uczestników osobami i do- 
robkiem pracy założycieli polskiego 
harcerstwa, wynikami ich działań 
ideowych, metodycznych, organizator- 
skich, jak również działalnością patrio- 
tyczno-społeczną, a także początkami 

historii życia harcerskiego w Polsce, 

które było związane z Zakopanem 
Podhalem, jako miejscami dawnego 

zamieszkania Andrzeja i Olgi Małkow- 

skich. Zlot odbył się w dniach 26-27 
maja 1984 r. w Zakopanem i okolicy. 
Uczestniczyło 46 zastępów, tj. ponad 
500 uczestników. 

Czarny Gryf '85 
Założenia programowe zlotu przewidy- 
wały zbliżenie uczestników do postaci 

harcmistrza Józefa Grzesiaka „C: 

nego” i uczczenia jego pamięci oraz 
udział w obchodach rocznicy strajków 
sierpniowych w Gdańsku (złożenie 

przez patrole 
harcerskie kwia- 
tów pod pomni- 
kiem Poległych 
Stoczniowców) i 
uczestniczenie w 
nabożeństwie 
poświęconym 

pamięci poległych polskich kawale- 
rzystów podczas ży pod pobliski- 
mi Krojantami. A ponadto odbyły się 
ćwiczenia techniczno-polowe, wyma- 
gające znacznego wysiłku fizycznego. 
Chodziło też o dalsze integrowanie 
harcerskich grup i wspólnot z różnych 

stron kraju. Główne biwaki zlotowego 
zgrupowania koncentrowały się wokół 
miejscowości Mylów w pobliżu Choj- 
nie. Przygotowania organizacyjne na- 

potkały w ostatniej chwili na nieocze- 
kiwanie komplikacje. Aresztowany zo- 
stał jeden z instruktorów. SB dokony- 
wało rewizji. Na stacji kolejowej Choj- 
nice pojawiły się patrole MO — wspól- 
nie z przedstawicielami lokalnych ko- 
mend ZHP — legitymujące i spisujące 
przyjeżdżających harcerzy, których 

ponadto wypytywano o cel przybycia. 
Ostatecznie, mimo tych wszystkich 
komplikacji, zlot odwołano, a następ- 
nie odwołano „odwołanie”. Zlot 
„Czarny-Gryf” zgromadził ponad 500 
starszych harcerek i harcerzy z wielu 
miejscowości w Polsce. 

Diamentowa Sprawność '86 
Zlot-Pielgr: 
75-lecia Harcer- 
stwa, nawiązująca 
do złotu 70-lecia, 
jaki w 1981 r. sta- 
raniem KIHAM- 
-ów odbył się na 
Błoniach w Kra- 
kowie tym razem 

zorganizowano w Częstochowie w dniach 
13-14 września 1986 r. Program zlotu 
obejmował m.in. apele, udział w dro- 

dze krzyżowej i procesji maryjnej, 

w sumie pontyfikalnej, pokazy filmów 
harcerskich, wystawę harcerskich 

kapliczek obozowych, ekspozycję 
fotografii harcerskiej, kolportaż nie- 
zależnych harcerskich czasopism 
i wydawnictw, wspólne ognisko. Pod- 

czas kominka w obecności ok. 2000 
osób została nadana hm. Stanisławowi 
Broniewskiemu „Orszy” ' godność Harc- 
mistrza Rzeczypospolitej. 

Druga „Biała Służ 
ba” działała pod- 
czas III pielgrzym- 
ki Jana Pawła II 

do Polski. Na spot- 
kanie z Ojcem 
Świętym w Tarno- 

tanci 68 miast i miejscowości 
sce. Ewidencją objęto ok. 4 tys. harce- 
rek i harcerzy w 600 grupach, z tym, 

że co najmniej 3 tys. przybyło tylko na 
jeden dzień, bez zakwaterowania. BS 
zorganizowano w Łodzi (13 czerwca), 
Tarnowie (6 czerwca) i Krakowie (10 
i 16 czerwca). 

Wykus '88 
Zlot harcerek oraz 
harcerzy na Wy- 
kusie, uroczysku 
w lasach siekie- 
rzyńskich na zie- 
mi kieleckiej 10-12 
czerwca 1988 r. 
Wiązał się z wiel- 
ką niepodległoś- 

ciową uroczystością Armii Krajowej 
— sprowadzenia prochów żołnierza 
września 1939, „cichociemnego” i bo- 
haterskiego dowódcy partyzantów — 
mjr. Jana Piwnika „Ponurego”. Prog- 
ram obejmował m.in. msze polow 
nocne czuwanie przy trumnie mjr. 
Piwnika w jego rodzinnym domu w Ja- 
nowicach, nabożeństwo w klasztorze 
cystersów w Wąchocku, przemarsz 
byłych żołnierzy AK oraz harcerek 
i harcerzy. W zlocie wzięło udział 1500 
harcerek i harcerzy. 

50-lecie Szarych Szeregów 

Sprawność realizowana była dla 

uczczenia 50-lecia powstania Szarych 
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Szeregów, które 
iły si 

1989J| czystoś 
się w Warszawie 
w dniach 16-17 
września 1989 r. 

Były połączone ze zlotem gwiaźć 
stym zastępów harcerskich z całej Pol- 
ski. Uczestniczyli dawni Szaroszere- 
gowcy i Akowcy, organizacje komba- 
tanckie z kraju i zagranicy or 

pierw; lnie reprezentant 

poza A U k je dane 

gom, pi g zez ydenta 
RP w lodae 

ci „Biała 
Służba” działała 
w trakcie IV piel- 
grzymki Jana 
Pawła II do Pol- 
A W dniach 1-9 9 

Łomży, Białymstoku, 
ku, Włocławku or: 
cerskie „Sr upy 

ł 
kow ch i innych w miejsc: 
z Ojcem Świętym. Niektóre ośrodki 
wykonały swój emblemat „Białej Spraw- 
ności”. 

80-lecie BS '91 
W dniach 3-19 
sierpnia 1991 r. 
odbyły się pod 
Częstochową Ju- 
bileuszowy Zlot 
80-lecia Harcer- 
stwa. Zbiegł on się 

potkaniem pa- 
ża Jana Pawła II 

z młodzieżą całego Świata podi 
Światowego Dnia Młodzieży na Ja: 

5 

ę 

sanitarną, iRiórzaacy jaa, KAŻ IG 
i inne. 

Litwa i Łotwa BS '93 
W 1998 r. z inicja- 
tywy instruktorów 
referatu „Wschód” 
„BS” po raz pier- 
wszy wyszła poza 

granice Polski — 
na Litwę i Łotwę. 

W Wilnie uczest- 
niczyło w niej 

300 008, aw Aquonic 150 — w tym 

zZHB Hufców Pol kich”, NKIH „b 
ta z ZHP. na 

Dyneburga. U 
ambasadorem R: 

litej, Arcybiskupem Kłajpedy i Dowód- 
cą Armii Łote' otrzymując od 
nich podziękowania. Doszło też do po- 
zaprotokolarnego spotkania z Ojcem 
Świętym. 

Skoczów BS * 
W czasie pielg- 

rzymki do Czech, 
wiosną 1995 r. pa 

chwile w polska 

Skoczowie, 

zgromadzonych 

pielgrzymów swą służbę pełnili har- 
ZHR. BS organizował Okręg 

ZHR. To, co Gain w > 

lu ludzi, co dla 780 harcere 
było ważne. 

W czerwcu 1997 r. 
Jan Paweł II przy- 
jechał do ojc: 
na s VI piel- 
grzymkę. 31 maja 

papież rozpoczął 
Kongres Euchary- 
styczny we Wroc- 

ławiu, który był 
obsługiwany m.in. , 
z ZHR. Podczas Ms; 
instruktor ZHR wręczył papieżowi dar 
instruktorów, bryłę soli z wygrawero- 
wanym cytatem biblijnym Wy jesteście 
solą dla ziemi. We wszystkich miejscach 
spotkań z pielgrzymami, gdzie, jak po- 
dała prasa, ZHR wystawił do najróżniej- 

ch służb ok. 5 tys. harcerzy, Ojciec 
Święty nawoływał do budowania cywili- 
zacji miłości. 

służb harcerskich: 
Sopot, Pelplin, > 

pokalanów, A m. EA Kraków, 
Sącz. iego ZHR 

służbę pełniło ok 1400 kaczek i har- 
y w 10 miejscowościach. 

Lwów BS '01 
W dniach 2 
czerwca 2001 r., 
pod: wizyty 
Ojca Świętego na 

Ukr „ ok. 700 
wędrowniczek, 
wędrowników, 
instruktorek i in- 
struktorów z ZHR 

pełniło harcerską BS. Uczestnicy BS-u 
brali także udział w uroczystym cap- 
strzyku na cmentarzu Orląt Lwow- 
skich, z udziałem Konsula Polski na 
Ukrainie. Komendantem BS był hm. 
Wiesław Turzański, pełnomocnikiem 
N: twa do spraw organizacyj- 
nych hm. Michał Synowiec, a wszy 
to SO SĘ przy wydatnej pomocy 

iego na Ukrainie 
im Stefana Adamskiego. 

  

BS '02 
W dniu 17 sier- 
pnia 2002 r. po- 
nad 3 tys. har- 
cerek i harce 
ZHR wzięło udzia 
w spotkaniu na 

krakowskich Bło- 
niach z Ojcem 
Swiętym. Komen- 

dantem „Białej Służby” był hm. Michał 
Sternic 

stron BS 

(14.htm 
Materia: 

http:/ww: :pl/drogows 
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Tajemnice radości i szczęścia 

chrześcijanina 
| CANT 

. Nie narzeka, na nic i na nikogo, gdy 
(8 Boga i ludzi, przeto: 
* Akceptuje siebie ze swymi ograniczeniami oraz wyda- 

rzenia swego życia jako dary od Boga, a swe problemy uf- 
nie powierza Bogu w modlitwić 
Akceptuje innych, takich jacy są, i ich nie osądza, nie 
wymaga, by byli idealni, 

oraz nie ma wobec nich 
roszczeń i pretensji. 

* Akceptuje Boga. Jego pla- 
ny wobec siebie i innych, 
ufa Jego Miłości i jest Mu 
za wszystko wdzięc 

jest pokorny wo- 

nie poucza, nie uważa, ż 
wie lepiej, nie wygła 
recept dla każdego na każ- 
dą okazję. 

. Nie przechwala się, gdyż 

od Boga, więc to nie jego 
zasługa. Dlatego nie dba 
o swoją chwałę, lecz o chwa- 
ię Boga. 

* Cierpliwie i z łagodnością 
znosi niesprawiedliwości, 
upokorzenia, zniewagi i cier- 
pienia, które ofiarowuje 
Bogu jako swój współudział 
w Męce Chrystusa. 

2. Jest radosny, gdyż ufa 

Bogi 
* Nie ma obaw i lęku, nie 

boi się i nie jest pesymistą. 
Wie, że strach pochodzi od 
szatana. 

* Jest pogodnym optymistą, nigdy nie traci nadziei. 
3. Nie jest egoistą, kocha i daje się kochać. 

* Nie stawia swych interesów na pierwszym miejscu, lecz 
dobro tych, których kocha. Jest życzliwy i uczynny. 

* Nie przywiązuje zbytniej wagi do spraw materialnych — 
chętnie dzieli się z innymi. 

* Daje się kochać, czyli jest za wszystko wdzięczny, a o nic 
nie ma pretensji. 

* Miłość realizuje przez samozaparcie, wyrzeczenie i ofiarę 
cierpienia. 

ZASADY POGODY DUCHA 
I. Będę się śmiać ze w: kiego, do wszystkich i mimo 

wszystko, nawet gdy mi jest >. Uśmiech to moje lekar- 
k 

ię uśmiechnąć i powiedzieć coś miłego do każdego, 
z kim będę się kontaktować. 

III. Dzień bez uśmiechu — to dzień stracony. Uśmiech to 

Uśmiechem zdob wa przyjaciół i rozbra- 
jam przeciwników. 

IV. Trudną sytuację obracam w ż aje się Iż 
Trudności pokonuję z pogodą ducha. „C prze 
było nawet trzysta, zawsze się uśmiecham i wesoło świ- 

V Śmiej się z moich niej owod: eń, a wtedy one maleją. 
Gdy inni śmieją się ze mnie, nieję się razem z nimi. Po- 

czucie humoru nigdy mnie nie opuszcza. 
VI. Im więcej rozdaję uś- 

miechów, tym jestem W UŚ- 

miech bogatszy. 
rą sprawiam innym, jest moją 
radością. Gdy się uśmiecham 
do innych, Bóg się uśmiecha 
do mnie. 

VII. Nigdy na nic i nikogo 
nie narzekam - akceptuję 

siebie, innych i wydarzenia. 
Ufam Opatrzności Bożej, Ona 
wie lepiej, co dla mnie jest 
dobre. Nie przywiązuję wagi 
do drobiazgów i strat mate- 
rialnych. 

VIII. Uśmiech wprowadzi 
mnie w pogodną przyszłość. 
Jestem optymistą. Nigdy tak 
nie było, żeby jakoś nie było. 
Optymizm przyciąga sukcesy. 

IX. W swym otoczeniu 
będę star i 

z. nawiązać 
kontakt. Pewno nikt się do 
niej nie uśmiecha. 

X. Zadbam, by ton mego 
głosu był zawsze miły, nie bę- 

ię, gdyż ton głosu bardziej rani niż 
Wykreślę z mej meteorologii burze i pioruny. Będę 

cierpliwy i łagodny. 

MĄDROŚĆ PSIEGO OGONA 
Dlaczego pies daje się lubić? Bo jest wesoły i macha ogo- 

nem. Lecz dlaczego? Bo jest mądrzejszy od człowieka. Na 
czym to polega? Pies , „daje się kochać”. Co to znaczy? Ktoś 

je się kochać”, kiedy cieszy się z tego, co dla niego ro- 

„ jest ci wdzięczny, potrafi dziękować, a nie narzeka, nie 
wymaga i nie ma pretensji. Tak zachowuje się pies i dlatego 
zdobywa nasze serca. 

A jacy my na ciej jesteśmy? Nie okazujemy wdaje 
ności innym, lecz mamy pretensje, uważamy, 

i i narzekamy. W ten spos 
ia innych do nas. „Nie dajemy s 

się tej wielkiej mądrości życiowej od psa — i daj 
a zobaczy: i 
która daje się kochać. 

hm. Andrzej Glass 
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Wieści 

ze środowisk HKK 

2 KSH „Mafeking” — 
„4 WSD SDB Łódź 

* 100 marca odbył się apel 
i wybory nowej Rady Kręgu. 
Funkcji Przewodniczącego Krę- 
gu zrzekł się pwd. Mariusz 
Rygała HO, gdyż został od- 
delegowany przez przełożonych 

zakonnych do pracy w ośrodku wychowawczym w Różanym- 
stoku. Nowym przewodniczącym został ćw. Tomasz Zieliński, 
przybocznym — Michał Wocial HO, a sekretarzem ćw. Prze- 
mysław Pedrycz. 

NARSZYCH pr ę 
cza, > 

* 
„Ó 

* W sobotę, 13 marca, w salezjańskiej hali sportowej, 
przy ul. Wysokiej w Łodzi odbył się II Harcerski Turniej 
Piłki Nożnej Halowej, którego głównym organizatorem był 
nasz Krąg. Specyfiką tegorocznego turnieju było to, iż 
uczestniczyli w nim harcerze obu organizacji: Związku Har- 
cerstwa Rzeczypospolitej i Związku Harcerstwa Polskiego, 
łącznie około 150 osób: 9 zespołów w kategorii roczni- 
ków1988-1993 oraz 5 w kategorii OPEN. W kategorii ze- 
społów młodszych zwyciężył zespół z 25. Łódzkiej Druży- 
ny Harcerzy ZHP, a wśród starszych niepokonani okazali się 
zuchmistrze z ZHR, zespół „Bombaju”. Niestety, nie udało 
się naszej drużynie obronić zeszłorocznego tytułu. Warto 
zauważyć, że w turnieju wzięła udział także drużyna żeń- 
ska. Turniej był odpowiedzią na inicjatywę Parlamentu Eu- 
ropejskiego, który rok 2004 ogłosił Europejskim Rokiem 
Edukacji przez Sport. 

* W sobotę, 3 kwietnia wzięliśmy, udział w skupieniu 
wielkopostnym dla instruktorek, instruktorów i drużyno- 
wych ZHR, które odbyło się w klasztorze oo. Dominikanów 
przy ul. Zielonej 15 w Łodzi. Temat rekolekcji brzmiał: „Jaka 
spowiedź?”. Przedpołudniową konferencję o tej problematy- 
ce wygłosił o. T. Kwiecień dominikanin. Po konferencji odby- 
ło się nabożeństwo pokutne oraz Eucharystia. Kolejny punkt 
programu stanowiło nabożeństwo Drogi Krzyżowej, prowa- 
dzone przez nasz Krąg. Spotkanie rekolekcyjne zakończyła 
projekcja filmu Pasja. 

* W dniach 16-18 kwietnia w Pile odbył się Zlot Salezjań- 
skiego Ruchu Programowo-Metodycznego „Dęby”, do któ- 
rego należy nasz Krąg. Na spotkanie przybyła spora grupa 
harcerek i harcerzy wywodzących się ze środowisk salezjań- 
skich z północnej Polski oraz kilku salezjanów, kapelanów 
harcerstwa. Delegatem kręgu był ćw. Tomasz Zieliński, któ- 
ry reprezentował nie tylko „Mafeking”, ale także całą In- 
spektorię Warszawską. 

Celem spotkania była prezentacja działalności różnych 
środowisk harcerskich, ustalenie zasad organizacji wspól- 
nych obozów wakacyjnych oraz dyskusja nad przyszłością 

ruchu. Spotkanie było bardzo owocne. Swoimi doświadcze- 
niami podzielili się salezjanie-harcerze, którzy przed kilko- 
ma laty działali w „Mafekingu”. Otrzymaliśmy również no- 

wy regulamin, zatwierdzony podczas zeszłorocznego zlotu. 

ćw. Tomasz Zieliński 

HKK „Azymut” — Palotyni Oftarzew 

* 18 kwietnia po wspólnej „Godzinie Biblijnej” odbyła 
się wyprawa do Warszawy, ktorą zwiedzaliśmy zabytkowym 
tramwajem. Wyprawa była zorganizowana przez Hufiec 
Harcerek „Wianek” oraz Państwo Małgorzatę i Bartłomieja 
Godzisza. 

* 24 kwietnia odbyło się spotkanie z kursem przewodni- 
kowskim ZHR Chorągwi Mazowieckiej. Naszym zadaniem 
było przygotowanie programu związanego z metodami pracy 
i wychowania religijnego w harcerstwie. Nie udało się zmie- 
Ścić w czasie, gdyż było wiele spraw do omówienia i wiele 
pytań. Kursanci otrzymali skrypt, który zapewne pomoże im 
w pracy. Zajęcia na kursie prowadzili: phm. Marcin Motyka, 
pwd. Andrzej Partika, mł. Paweł Sierny i kl. Sadłoń. 

* 15-16 maja nasz Krąg miała swój dzień w Seminarium 
Duchowym. Szczególnym gościem był ks. Buchholz SAC, 
który przez kilka lat była kapelanem skautów w Belgii. 
Odbyła się wspólna jutrznia, kawa i po południu uroczysta 
Msza św. Następnie wyruszyliśmy do Augustowi, gdzie roz- 
bici byli harcerze z Hufca „Kresy”. Braliśmy udział w ogni- 
sku harcerskim i innych zajęciach a zarazem była okazja do 
realizacji zadań na stopnie harcerskie. Wielką satysfakcję 
sprawiło nam ogłoszenie, że najlepszą drużyną Hufca jest 
drużyna prowadzona przez pwd. Andrzeja Partikę, który 
jest w naszym Kręgu. Po harcerskich przeżyciach wrócili- 
śmy do naszego Seminarium, aby przygotować się do zbli- 
żającej sesji. W wyjeździe uczestniczyli: A. Partika, G. Po- 
dołowski, J. Marchewka, W. Sadłoń, J. Kmiecik. 

phm. Marcin Motyka 

HKK „Eleusis — WSD Opole 

* 8 maja podczas uroczystej Mszy św. Odpustowej spra- 
wowanej przez JE Księdza Biskupa Pawła Stobrawę, 5 alum- 
nów z naszego Kręgu przyjęło Święcenia diakonatu. Byli to: 
ćw. Krzysztof Bytomski, wyw. Michał Klementowicz, pwd. 
Przemysław Seń, Artur Chwaszcza i Marek Sojka. 

* Zakończyliśmy rok formacyjny i wyszliśmy na wakacyj- 
ne szlaki: kursu „Pajęczarnia”, obozy Chorągwi Opolskiej 
i III Narodowy Zlot Harcerzy w Warszawie. 

ćw. Karol Darmas  


